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M uK  DRZEM!
ORGAN DLA HANDLU I PRZEMYŚLU DRZEWNEGO  

5?J:ICJALNY OROAN GIEŁDY DRZEWNEJ W BYDGOSZCZY, OFICJALNY ORGAN ZWIĄZKU PRZEMYSŁOW ­
CÓW DRZEWNYCH W POZNANIU, OFICJALNY ORGAN KURSU HANDLU DRZEWEM W BYDGOSZCZY.
.  WYCHODZI W PONIEDZIAŁKI, ŚRODS' I PIĄTKI.

n .  s ierp ień  1087 roku w yno.1i w Poznaniu  
ł * ®<*blorss m e k sp e d y c ji  4.— z ło te . Na pocz- 
% , s ło tę . Pod opaską w prost s  ekspedycji
op Ta û * w *’o lnem  m ieście  G dańskui 4.70 z ło te . Pod 
m *a  8r*n*cą (oprócz Gdańska)* 0.— zło tych . Nu- i 

r PojedyAcsy k osztu je  i w Poznan iu  w Ekspedycji j 
n Br°**y. Z p rzesyłką pocztow ą w kraju  I w w ol- j 

*** m ieście G dańsku 40 groszy. Zagranicą 50 g roszy , j

R e d a k c j a .  A d m i n i s t r a c j a ,  E k s p e d y c j a
„RYNKU DRZEW NEGO" *

P o z n a ń ,  W i e l k i e  G a r b a r y  80. Nr. te le fonu  1820.
Drukarnia:

P o z n a ń ,  W i e l k i e  G a r b a r y  20. Nr. te le fonu  3400 
K onta b ie ią c e i  

K onto P. K. O. 200377. Bank Handlowy w W arszawie 
O ddział w P oznan iu . Bank P rzem ysłow ców  Poznań . 
Bank Poznańskiego Z lem stw a K redytowego w Poznaniu .

OGŁOSZENIA i Za te k s tem  i 20 gr. od m iejsca  m ilim etr 
(s tro n a  cste ro łam ow a) W tek śc ie  zaś lub p rzed  teka- 
tem i 88 gr. od m iejsca  m ilim etr, (s tro n a  dw ułam ow a) 
OGŁOSZENIA) Z tabe lkam i o 30 p ro cen t w ięce j. Przy 
w ląkszych 1 k ilkakrotnych og łoszen iach  stosow ny rabat 
Dla poszukuj, posad  przy Jednorazow em  ogłoszeniu 
30 p ro c ., przy dw urazow em  40 p roc. 1 przy trzy razo - 
wem 50 proc. raba tu . — Każda no w a- podw yżka ob o ­
w iązuje w szystkie już przy ją te  ogłoszenia od dnia 
— zm iany cen  bez up rzedn iego  zaw iadom ienia —

Przedruk dozw olony tylko za p od an iem  źród ła  ( Rynek Drzewny w P ozn an iu ). 
2b ,QNIEW HRYNIEWIECKI.

polityka cen w przemyśle i handlu 
Rzewnym, a racjonalna kalkulacja.

(Ciąg dalszy).
Znam y wiele takich wypadków, w których św iadczenia so- 

c)9lne jednego zakładu przem ysłow ego w ynoszą 15000 do 20000 zł. 
"ńesięczn ie , natom iast łączne  św iadczenia insty tucji socjalnych 
I*® rzecz ubezpieczonych tego zakładu nie przew yższają kwoty 
*500—20C0 zł. m iesięczn ie , a więc 1 0 %  w płaconych prem ji. 
‘•schodzi tu  więc n iew spółm ierność św iadczeń, w ynikająca s tąd , 
j e adm inistracje  powyższych insty tucji są  zbyt kosztkwne, i że 

one raczej do skupienia kapitałów  i zarobkow ania, a nic 
0 odpow edniego zaopatrzen ia  ubezpieczonych. P rzy  należytej 

*Prawnośc tych insty tucji nie pow inien zarząd i adm in istracja  
Osztować w ięcej jak 15% , zaś iundusz  rezerw ow y n ie  wynosić 

" ‘ęcej jok 10%  w płaconych prem ji, natom  ast re sz ta , t. j. 75%  
y.chże w inna być użytą na rzecz i dobro ubezpieczonych robot- 
n[ków. Gdyby taki lub podobny s tosunek  został osiągnięty, to 
"'['rótce okazałoby się, że obecnie obow iązujące prem je są 
zbyt wygórowane, i że mogą być bez uszczerbku dla ubezp ie­
czonych zniżone, co dla przem ysłu polskiego miałoby pierwszo- 
rzędne znaczenie.

G runtow na reform a organizacji socjalnych okazuje s ię  ko- 
? lecznością, od k tórej uchylić się nie można. P rojektow ane przez 
^ z^d zlanie w szystkich socjalnych insty tucji w jedną i złączone 
z <ą reorgan izacją  uproszczenie zarządu mogłoby być uważane 
*a najlepszy środek reform y, gdyby taka reorganizacja p rzepro ­
wadzona została przez tęgich  ekonom istów, m ających na oku 
Całokszta łt in teresów  gospodarczych.

Pom iędzy przem ysłow cem  drzewnym  a w łąścicielem  lasu,
• )• sprzedaw cą surow ca utworzyły się po w ojnie stosunki n a j­

gorsze i n ienorm alne, dla obu stron  szkodliwe.
, Mówiąc o stosunku  przem ysłu drzew nego do w łaściciela 
.a®u, mam przedew szystk iem  na myśli Skarb Państw a, który 
*ako najw iększy w łaściciel lasów w P o lsce , dostarcza przem y- 
?ł°wl około połow ę surow ca do dalszej przeróbki, a tem sam em  
*est m iarodajnym  regulatorem  dla stosunku  m iędzy dostawcą 
s0rowca a przem ysłow cem . Skarb  Państw a, zastąpiony co do 
l arjtądu lasów  państwow ych przez M in is te rs 'wo Rolnictwa i Dóbr 
. aństwowych, oraz podw ładne mu Okręg. Dyr. i N adleśnictw a 
J-asów Państw ow ych k ierując się  niem al w yłącznie chęcią wy - 

obycia z lasu najw yższych kwot dla napełn ien ia  kas skarbo­
wych, upraw ia pol tykę krótkow zroczną, nie uw zględniając ani 
T^runków gospodarczych po w ojnie pow stałych ani też  niezbę- 
I hych gospodarstw a społecznego ani w reszcie dobra sam ych 
asów. N iejednokro tne kom isje Związków drzew nych i zastęp- 

adm inistracji lasów państw ow ych radziły nad uregulow a­
ł a m  stosunku  Skarbu Państw a do in teresen tów  drzew nych 
1 ."’spoinie ułożyły projekty  regulacji, do te j pory jednakow oż 
JJ'c zostały uchwały tych wspólnych kom isji w czyn wprowa- 

*°ne. Nie odniosły także pożądanego skutku  enuncjac je  i re ­
wolucje pow zięte przez Ogólnopolski K ongres przem ysłow o- 
? rzewny, który ujął w czasie od 15— 18. I. 1927 r. całokształt 
m teresów  i dał znakom ity su b s tra t do uregulow ania tych do 
, z>ś dnia opłakanych stosunków . Jako jed en  z najw ażniejszych 
Sr°dków do powyższego celu  prowadzący, uważalibyśmy stwo- 
''‘ cnie spółki akcyjnej, pew nego rodzaju kartelu , opartej na roz- 
P®rząd2eniu P rezyden ta  R zeczypospolitej Polsk iej z dnia 17. III.

r. o kom ercjalizacji p rzedsięb iorstw  państwow ych, którego 
^ c jo n a rju szam i byliby Skarb  Państw a, krajowi przem ysłowcy

G rzybobadacz T o m c i o  P a l u c h  mówi na zakończenie: 
Moje napom nienia sk ierow ane do w łaścicieli tartaków , 

ażeby bezw łocznie zdecydow ali się  przeciw  zasin ien iu  sosny 
zastosow ać środek ochronny

„Jungimors” J?.
znalazły daleko idące zrozum ienie, dowodem czego, są  liczne 
zapytania o praktycznem  zastosow aniu  tego preparatu .

Poniew aż w szystkie te  zapytania m ają jedno ogólne za­
in teresow anie, uważam szczegółow e om ów ienie tychże przez 
naszego Fungim ors — inżyniera za w skazane.

Pozw alam  sobie, p. dr. fung. Tomcio Palucha Panom  
przedstaw ić.

D ziękuję za uwagę, jaką Panow ie okazali słuchając  moich 
wywodów dotyczących „FUNGIM ORS’U“ radzę Panom  postarać 
s ię  na tychm iast o broszurki reklam ow e i o rzeczenia  i takow e 
przestudjow ać, we w łasnym  in te resie .

F ungim ors m ożna nabyć w firm ie  388

C. A. FRANKE,  tartak parowy
BYDGOSZCZ, ul. Czartoryskiego 2. 

SCHLES1SCHE NUTZHOLZHANDLUNG
Gustaw GRAU & HEIDEL, Chem nitz i. Sa.
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drzewni oraz zagraniczni kapitaliści, a którego celem byłoby 
najkorzystniejsze i najracjonalniejsze zwartościowanie rębnych 
drzewostanów państwowych na zasadzie wieloletnich koncesji. 
Szczegóły tej zasadniczej idei mogłoby być omawiane jedynie 
przez miarodajne czynniki.

Dalsze przyczyny podrożenia kosztów przeróbczych w po­
równaniu z przedwojennemi tkwią w przemyśle samym, względ­
nie jego administracja. Długoletnia powojenna inflacja sprawiła, 
że odzwyczailiśmy się od prowadzenia ścisłych kalkulacji i obli­
czania się z każdym groszem. Intensywność pracy zmniejszyła 
się, wskutek czego, zarówno personel urzędniczy, jak i robotniczy 
został powiększony, a w ślad za tern podwyższyły się niepo­
m iernie ogólne koszty przedsiębiorstwa. Wskutek stosunków 
powojennych i inflacji wtargnęły w przemysł drzewny elementy 
niefachowe z tern zawodem nic wspólnego nie mające, których 
działalność \  natury rzeczy wpłynęła ujemnie na rozwój bardzo 
trudnej, ale też pięknej gałęzi pracy. Wprawdzie, znaczna część 
tych szkodliwych elementów znikła z horyzontu wskutek pewnej 
poprawy stosunków gospodarczych, jednakowoż ich duch tkwi 
jeszcze nadal i szkodzi przemysłowi drzewnemu.

„Cessante causa cessat effectus", dlatego to należy najdo­
kładniej rozpatrzyć i zbadać przyczyny biernej pracy przemysłu 
drzewnego w Polsce, aby tą  drogą uzdrowić stosunki i sprowa­
dzić na normalne tory.

Jak widzimy więc z powyższego artykułu, ogół 
m o m e n t ó w  m ających ujemny wpływ na produkcję  
i przeróbkę drew na, pow odujących  stopniow y lecz 
ciągły upadek naszego przem ysłu  drzewnego, możemy 
podzielić n a  3 zasadn icze  grupy.

1. nadmiernie wysokie ceny d rew na  n a  pniu
2. n iew spółm iern ie  niskie ceny targow e za go­

towy m aterja ł,  i
3. pogorszenie  s ię  w arunków  gospodarczych i n ad ­

mierne koszta eksploatacji i produkcji.
Co do dw óch  pierw szych  punk tów , to au to r cy­

to w an e g o  artykułu  je s t  zdania , że  wymykają się one 
z p o d  naszego wpływu, a przynajm niej wpływ ten  
uw aża za pośredni i to nieznaczny i dlatego szu k a jąc  
w dalszym ciągu dróg d o  poprawy ty ch  s to sunków , 
tw ierdz i ż e  tylko Państw o p onos i  winę n ad m iern ie  
w ysokich  cen  za surow iec, „upraw iając" jakoby „krótko­

w zroczną politykę, nie uwzględniającą ani w a r u n k Ó v  
gospodarczych , pow sta łych  po wojnie, ani dobra s a ­
mych lasów, kierując się n ieom al wyłącznie chęcM 
wydobycia, z lasu  najwyższych kwot dla napełnienia  
k as  skarbow ych" .  h

Nie przeczę że Państw o, jak  jeden  z najw iększy^1 
p ro d u cen tó w  d rew n a  w kraju, może i pow inno  wy­
w ierać pew ien dodatn i wpływ n a  kszta łtow anie  sK 
cen  n a  su row iec  drzewny, oraz że pow inno  popierać 
i s tarać  się o rozwój naszego krajowego przemysłu 
drzewnego, ale z tern zastrzeżeniem , że uczyni to bęż 
szkody dla siebie i dla skarbu  Państw a. I dlatego nie 
mogę zgodzić się s tanow czo z w yw odam i autora , który 
nieco za k rańcow o rzecz ujmuje, s to jąc na stanow isku  
w pierw szym  rządzie obrony in teresów  p r z e m y s ł u  
drzewnego, nie licząc się z m ożliwością przeprow a­
dzenia sw y ch  postu latów  w praktyce.

Chcąc ująć bardziej konkretnie  zarzuty jakie pod­
n o sz ę  przeciwko w y w odom  p. From m era, zastanówmy 
się pokrótce nad  sp o so b em  sprzedaży  d rew na  w lasach  
państwow ych*).

O ile mi wiadomo, w e w szystk ich  la sac h  p ań s t­
wowych sp rzed aż  d rew n a  odbyw a się, oprócz sp rz e ­
daży wyjątkowych dla urzędników , inwalidów, biednych, 
insty tuc ji sam orządow ych, w ojska i tp, oraz wobec 
ab so lu tn eg o  braku  popytu, .wyłącznie w drodze  Pfz^  
ta rgu  bądz to u s tnego  bądź też pisem nego, na którym 
p o d s taw o w ą cen ę  wzgl. w y w o ław czą  je s t  tak żw'- 
taksa, czyli cena  m inim alna jaką wziąść może za drewno 
dany  zarządca lasów.

A za te m  P ań s tw o  nie dyk tu je  rtionopilistyczn>e 
ceny  na d re w n o ,  pozostaw iając kupującym  wolną kon­
kurencję, dyktuje jedynie  ceny minimalne, które maj4

*) Co do warunków sprzedaży drewna w lasach państwo­
wych patrz feljeton równolegle z niniejszym artykułem.

ZBIGNIEW HRYNIEWIECKI.

Zwyczaje handlowe w handle drzewem.
(C iąg dalszy)

Również, jeśli zgłosił w niosek  o b ez p ro ce n to w e  
kredy tow anie  mu należności, musi pierwszy kupiec 
złożyć należną kaucję (porów naj Nr. 17 zobowiązań 
szczegó lnych) .

14. Poręczyciel k u p n a  przyjm uje zobowiązanie, 
odpow iadać  sam  za wypełn ien ie zobowiązań p rzez  
tegoż. Poręczycielowi przysługuje p raw o  s e k w e s t ru  
kaucji,  jaką kup iec  złożył w gotówce lub w papierach 
w artośc iow ych , z łożonych  D yrekcji L asów  n a  zapew'- 
nienie d o trzy m a n ia  w sze lk ich  w arunków .

15. Koszta p u nk tu  14 obciążają kupującego.
16. Kupujący uznaje przez złożenie sw oich  ofert 

w szystkie  zobowiązania. Na żądanie przeprowadzającego 
licytację urzędnika, winni najwyżsi oferenci prócz tego, 
na  po tw ierdzen ie  przyjęcia zobow iązań sp rzedażnych  
i ich  ofert, złożyć w łasn o ręczn e  podpisy w wykazie 
licytowanego d rz ew a  w rubryce  o d n o śn y ch  losów, 
o  k tó r e  się ubiegają, albo jeśliby nie byli p isemni, 
potwierdzić je przez położenie  o d p o w ied n ieg o  zn aku , 
pośw iadczonego przez kogoś um iejącego pisać. P o rę ­
czyciele winni też na znak  przyjęcia n a  siebie odpowie­
dzialności podpisać wykaz w rubryce  odpow iedn ich  
losów, O ile nie złożyli już odpow iedniego zobow ią- 
zynia na piśmie, które zostało przez n ich  podp isane 
w obecnośc i u rzędnika, lub też w ierzytelność podp isu  
nie zosta ła  s tw ie rd z o n a  sądow nie  lub notarjalnie.

O dm ów ien ie  podp isan ia  tego pro tokółu  ze s trony  
najwięcej dającego albo poręczyciela pociąga za sobą  
uniew ażnienie oferty i wyłączenie o d  dalszej licytacji.

16a. W łaśc ic ie le  w yrąbanych  a n i e o k o r o w a n y c h  
dłużyc s o s n o w y c h  z  wyjątkiem żerdzi, k o p a l n i a k ó w  
i d rzew a uży tkow ego  w  s to sach  o średnicy do 14 cm 
cieńkim końcu, winni je w ed ług  postanow ień  przepisów 
policyjnych W ojew ództwa w Poznaniu  z dnia 10 kwietnia 
1911 r. okorow ać najpóźniej do 1 czerw ca, jeśli V o l C '  
stają w lesie lub w mniejszej odległości niż 2  k m  od 
lasu. Rozporządzenie to nie tyczy  się d rzew a sp u sz ­
czonego po 10 maja.

Zobow iązania  szczegółow e.
17. Kupcy, których oferty osięgną kwotę 300(1 Zł- 

w inni piątą część ceny  kupna złożyć jako z a d a t e k  
w ciągu 14 dni po  te rm in ie  licytacyjnym, a lbo w go­
tów ce  w Kasie Leśnej, a lbo też przez złożenie jako 
kaucję papierów  w artościow ych, książek oszczędnościo­
wych, weksli lub deklaracji  poręczających ze strony  
B an k u  Państw a lub jego oddziałów w Głównej Kasie 
W o jew ó d z tw a  w Poznaniu. T erm in  dla uiszczenia tych 
w płat oznacza się n a ..................

18. Po złożeniu kaucji w e wysokości pełnej ceny 
kupna w term in ie  podanym  pod punkt Nr. 17, przy.' 
zna je  się kupującemu, którego oferta osięga Zł. 30(%  
bezprocentow ej zwłoki Opłaty z której 20 %  winno byc 
wpłacono zaraz, 30%  P° 3 m iesiącach, a pozostałe 50% 
po 6 miesiącach, i prawo sw o b o d n eg o  rozporządzeni3 
zakupionem  drzew em . Bliższe szczegóły podają prze­
pisy Dyrekcji Lasów  P ań s tw o w y ch  przy Województwie 
P o zn ań sk iem , tyczące  się k redy tow an ia  należności 
kupna na zasadzie  z łożen ia  papierów w arto śc io w y ch  
i t. p. jako kaucję pod zastaw  książek oszczędnośc io ­
w ych  lub przez w ystaw ien ie  wekslów, k tórym  się  kupcy 
przez ko rzys tan ie  z kredytu zgodnie poddają.
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raczej charakter wychowawczy, niż tendencję ś rubo­
wania cen.

Pomijam tu technikę ustalania tych cen minimal­
nych, zaznaczę tylko, że są one przeciętną z wyników 
sPr2 edaży za pewien okres, a zatem ściśle d o s to so ­
wane do tendencji rynkowej.

Na kształtowanie się zatem cen na surowiec na 
1'Cytacji, nawet jeżeli weźmiemy pod uwagę i ceny 
taksy, mają wpływ, i to bezpośredni kupujący, którymi 
kieruje jedynie konjunktura na rynku drzewnym i prawo 
Popytu i podaży, a przynajmniej powinny tylko te 
czynniki nimi powodow ać przy oferowaniu cen kupna.

Już nieraz, na łamach naszego pisma, zabierali 
glos w tej sprawie różni autorzy, stwierdzając, bez­
myślne wprost śrubowanie cen na licytacjach, docho­
dzących do podwójnej wysokości taksy, lecz tu już wina 
spoczywa jedynie po stronie kupiectwa, a nie Państwa.

Mogłoby coprawda Państwo ingerować w tym 
wypadku zwiększając podaż, jednak właśnie tego ro­
dzaju postępowanie byłoby połączone ze szkodą dla 
lasu, jeśli weźmiemy pod uwagę, że często  już i dziś 
Przekracza się dopuszczalne etaty rębne.

Nasuwa się zatem pytanie, gdzie w obec tego leży 
źródło nadmiernie wysokich cen za surowiec, jeśli 
w tern niema winy producenta  leśnego?

Odpowiedź na to łatwa, fałszywa kalkulacja ku­
pującego lub póprostu brak tejże z jednej strony; 
z drugiej zaś brak drzewa.

Paradoks, pomyśli niejeden, aby w Polsce, w Polsce 
lak lesistej, było brak drzewa. A jednak tak jest.

Nie będę tutaj starał się udowadniać tego twier­
dzenia, które stwierdzonem zostało już niejedno­
krotnie przez liczne powagi w dziedzinie leśnictwa, 
na łamach naszego i innych pism fachowych, a także 
w oddzielnych publikacjach i do  nich odsyłam wąt­
piących, (D okończenie nastąp i.)

19. Kupcy zagraniczni mają zapłacić drzewo za­
kupione przez submisję w gotówce najdalej do 8 (ośmiu) 
dni po otrzymaniu zatwierdzenia oferty.

Warunki sprzedaży drewna w drodze przetargu 
p isem n eg o .

1. Przedmiotem sprzedaży jest drewno wyrobione 
żdrowe i chore, określone bliżej w odncśnem  ogło­
szeniu względnie w dołączonym protokóle sprzedaży.

2. Oferty należy składać w oznaczonym terminie 
w Nadleśnictwie, opłacone, zapieczętowane lakiem, 
Przez składającego podpisane i zaopatrzone napisem, 
żądanym w ogłoszeniu. Winny one zawierać:

a) cenę za jednostkę miary drewna wystawionego 
na sprzedaż w poszczególnych losach, w yra­
żoną w złotych polskich, liczbami i słowami,

b) dokładny adres składającego ofertę.
Oferty nie odpowiadające powyższym przepisom, 

Mianowicie zawierające zmiany lub ograniczenia w a­
runków sprzedaży, obowiązują wprawdzie co do ich 
treści składającego ofertę, lecz zasadniczo pozostałą 
bez uwzględnienia. Przez złożenie ofert uznaje oferent, 
że warunki sprzedaży zna dokładnie*'i że takow e go
obowiązują. . .

3. Biorących udział w przetargu obowiązują 
oferty od dnia złożenia oferty aż do upływu 14 dni po 
Przetargu.

4. W godzinie oznaczonej w ogłoszeniu sprze­
daży j w obecności przybyłych oferentów otwiera 
f ogłasza wszystkie oferty urzędnik kierujący przetar­
ciem, wymieniając przy poszczególnych ofertach naz- 
w«ska oferentów.

5. Oferty zatwierdza lub odrzuca urzędnik kie­
rujący przetargiem według własnego uznania natych­

Wywóz drzewa i  p i r a j m  p ó ł r a  1927 n t a .
Za Głównym Urzędem Statystycznym publikujemy 

następujące dane, dotyczące naszego eksportu drze­
wnego w pierwszem półroczu rb. w porównaniu z tym 
c n tn v m  nkreSfilTl roku ublCPłCSO:
L2E— V1------------------ — ------------- -------------- -----

T o n n y T ysiące zł. w złocie

D r z e w o czerw. stycz.-czerw . czerw .| stycz.-czerw .

1927 1927 | 1926 1927 | 1927 | 1926
I I 

533709 3155809 2255001
i

31115171670 976S6
68526 484899 408790 2052 14159 9530

100777 548320 369258 2601 13678 7594
129753 896673 481666 6631 45385 17046
176363 940017 643180 15259 76217 41236

5144 28518 40868 191 1117 1301
26227 100159 204222 1550 5386 9882

3108 21351 21924 512 3399 3046
530 2620 2728 557 2,'99 2791

2105 10472 8774 813 4101 2714

Mat. i wyrób, drzew ne
P a p ie ró w k a ...................
Kopalniaki i okrąglaki .
Kłody, kloce i dłużyce .
Bale, deski i ła ty . . . .
Słupy te leg raficzne  . .
Podkłady kolejowe . .
Wyroby bednarsk ie  . .
M eble w szelkie . . . .
F o rn iere  k lejone i wy­

roby z nich .............
Według powyższych danych nasz łączny wywóz 

powiększył się w okresie sprawozdawczym o 40 proc., 
podczas gdy wartość podniosła się o 75 proc , czyli 
absolutny wzrost wartości naszego eksportu wynosi 
36 proc. w złotych w złocie.

Wywóz p a p i e r ó w k i  podniósł się w pierw­
szym półroczu rb. o 17 proc., podczas gdy wartość 
o 55 proc.

K o p a l n i a k ó w  i o k r ą g l a k ó w  Polska wy­
wiozła w tym samym czasie o 50 proc. więcej aniżeli 
w roku ubiegłym, wartość zaś podniosła się o 85 proc., 
czyli absolutny jej wzrost wynosi 35 proc.

Bardzo znamienna jest p o z y c j a  k ł ó d  i d ł u ­
ż y c .  Wywóz powiększył się w tym dziale o 89 proc., 
wartość natomiast podskoczyła na 164 proc, czyli ab-

miast po podpisaniu protokółu, lub też zastrzega za­
twierdzenie ofert przez Dyrekcję Lasów Państwowych.

Tymczasowo wstrzymane zatwierdzenie staje się 
ważnem, jeżeli oferent w przeciągu 14 dni od dnia 
otwarcia ofert o zatwierdzeniu swej oferty przez wy­
słanie depeszy lub pisma pod wymienionym w ofercie 
adresem zostanie uwiadomionym. Miarodajną jest data 
stempla urzędu pocztowego lub telegraficznego z miej­
sca wysyłki, przyczem wlicza się w przeciąg powyż­
szych dni 14 dzień otwarcia ofert.

Nieobecnych podczas przetargu oferentów a któ­
rych podania zatwierdzono, zawiadamia Nadleśnictwo 
lub Dyrekcja Lasów. Portorjum opłaca Nadleśnictwo 
wzgl. Dyrekcja Lasów. Oferentów, których ofert nie 
zatwierdzono, zawiadamia się tylko w tym wypadku, 
jeżeli przy składaniu ofert odnośne życzenie wyrazili 
i opłatę na odpowiedź dołączyli.

6. O ile między najwyższemi ofertami na poszcze­
gólne partje znajduje się kilka ofert równych i oferenci 
tych podań są przy otwarciu obecnymi, może urzęd­
nik kierujący przetargiem urządzić między nimi dalszy 
przetarg ustny albo też udzielić zatwierdzenia, losując 
między nimi, albo wreszcie może wszystkie te oferty 
odrzucić. W losowaniu Ciągnie los urzędnik kierujący 
przetargiem.

7. Z chwilą udzielenia zatwierdzenia wszelkie ry­
zyko straty, wynikłej wskutek kradzieży i zepsucia się 
zakupionego drewna przechodzi na kupującego.

8. Państwo nie przejmuje żadnej odpowiedzial­
ności za jakość, ilość i rozmiar sprzedanego drewna 
i kupującemu nie przysługuje prawo do występowania 
z tego tytułu z jakiemikolwiekbądź pretensjami.

(D alszy ciąg nastąpi).
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so lu tn y  jej w zrost dochodzi d o  75 proc. Jakkolw iek 
pocieszające je s t  po lepszenie s ię  cen, to  jed n ak  z d ru ­
giej s tro n y  p o w ięk szen ie  się  tego eksportu , dochodzące 
do 100 proc. ponad norm ę zeszło roczną je s t dla 
n a s  [upom nieniem , że tak  dalej być n ie może. Roz­
wodzić się nie będziem y nad koniecznością  rew izji do ­
ty ch czaso w e j naszej polityki eksportow ej, gdyż n ie ­
jed n o k ro tn ie  w ykazaliśm y na łam ach  naszego p ism a 
n iek o rzy stn y  w pływ  do tychczasow ego  s ta n u  rzeczy na 
ca łoksz ta łt naszej gospodarki drzew nej.

W yw óz m a t e r j a ł u  t a r t e g o  podn iósł s ię  
o 45 proc. i to p o m im o  w ojny gospodarczej z Niem­
cam i a w arto ść  o  85 p roc ., czyli ab so lu tn y  w z ro st 
w w arto śc i w yraża się w 30 proc. W  tym  dziale nie 
m am y n ie s te ty  tak iego  ro z m a ch u  jak  pod względem  
w yw ozu surow ca.

E ksport s ł u p ó w  t e l e g r a f i c z n y c h  sp a d ł 
o 30 p ro c .

Jeszcze n iekorzystn ie j p rzed s taw ia  s ię  pozycja 
p o d k ł a d ó w  k o l e j o w y c h ,  w ykazująca sp ad ek  
o  50 proc.

Na uw agę zasługu je jeszcze pozycja f o r n i e r ó w ,  
b ędąca  w tym ro k u  O 25 proc . w iększą niż w roku 
ub.egłym , p o d czas  gdy w a rto ść  podn iosła  się  o 55 proc. 
czyli abso lu tny  jej w z ro s t w ynosi 30 proc.

Sztuczne suszenie drzewa.
Je d n ą  z  naszych  w iększych bolączek je s t  sp ra w a  

n ied o sta teczn eg o  w y su szen ia  drzew a, k tó re  ładuje się 
bardzo  często  zaraz po  p rze ta rc iu  n a  w agony celem  
dalszego w yw iezienia. R zecz oczyw ista , że w ten  spo ­
só b  p o w sta ją  znaczne s tra ty , k tórychby uniknąć m ożna 
p rzy  racjonaln iejszem  o bchodzen iu  s ię  z drew nem . 
W obec tego podajem y k ilka uw ag w  tej spraw ie.

P rzy  su szen iu  na  pow ietrzu , d rew n o  w yparow uje 
sw o ją  w o d ę  stopn iow o, aż s tan ie  się zupełn ie takie 
s u c h e  jak  p o w ie trze , to  znaczy , że d rew no  szpilkow e 
w ysuszy  się do tego s to p n ia , iż zatrzym a je szcze  
jakieś 10%, a d re w n o  liściaste  17%  w ody. S u szen ie  
natu ra lne  d rew n a odbyw a się  w szopie p rzew iew nej, 
ch ron iącej go p rzed  ostrem  słońcem  i w ilgocią jak 
rów nież  wilgocią, p rzy ch o d zącą  z ziemi i trw a zależnie 
od przeznaczenia d rew n a  rok i dłużej.

N atom iast sz tuczne su sze n ie  n ie  trw a tak  długo, 
p rzyczem  regulu jąc c iep ło tę , m ożem y uskutecznić w y­
su sze n ie  d rew na w  k ró tszym  lub dłuższym  czasie za­
leżnie od przeznaczenia, p rzecię tna  c iep ło ta  w y n o sić  
pow inna przy sz tu czn em  su szen iu  d rew na d ęb o w eg o  
około  40°, innego m aterja łu  z d rzew  liśc iastych  30 do 
40°, p rzy  drzew ie ig lastem  50°, w g rubszych  w ym ia­
ra c h  od 80— 90°. Przy dziesięciogodzinnem  dziennem  
suszen iu  należy su szy ć : 

deski o grubości 2,5 5 7,5 10 15 20 cm.
1 2 3 4 7 10 tygodni

S u szarn ię  opalać m ożna bezp o śred n io , albo też ją  
ogrzew ać za pom ocą pary . B ezp o śred n ie  ogrzew anie 
ogniem  nie w chodzi zby tn io  w rachubę, poniew aż s ta ­
nowi zaw sze n iebezp ieczeństw o  w y b u ch u  pożaru. 
C hcąc tego  uniknąć, należy używ ać grubych  rur, n ie  
m ogących  się tak  ła tw o  przepalić. G rube ru ry  u n ie ­
m ożliw iają jed n ak  należyte w yzyskanie spalin , w sku tek  
czego ich  ren to w n o ść  znacznie się  zm niejsza, gdyż 
w iększość ciep ła w ychodzi p rzez  kom in . P ozatem  ta ­
kie u rządzen ie  m usi być sta le  d o z o ro w a n e .

Spraw niej i bezpieczniej działa ogrzew anie parą  
czy to  św ieżę, czy też odlotow ą, przy za s to so w an iu  
grzejników  żebrow ych. Chcąc zapew nić sob ie  w iększą 
ren to w n o ść , s to so w ać  należy piec do ogrzew ania p o ­
w ietrza. O grzew an ie  parą  świeżą trac i jednak  sw oje 
uzasadn ien ie  w  cz a s ie  braku  węgla i jego podrożenia,

w obec czego now oczesne su sza rn ie  pracują jedyn ie  z3 
pom ocą użytkow ania pary  odlotow ej z pieców do ogrze­
w ania p o w ie trza .

D la o g rzew an ia  pow ietrza przez parę odlotowa 
w chodzi w rach u b ę  w  pierw szym  rzęd zie  para w yde' 
ch o w a i para  sk rap lana  lokom obil, m aszyn parow ych 
oraz pom p parow ych. Jeżeli b ierze się  parę odlotowa- 
w ów czas m aszy n a  parow a je s t niby siłodajnym  w eń ' 
tyłem  redukcyjnym , p o d c z a s  gdy piec d o  Ogrzewani3 
pow ietrza działa  w m ie jsce  k o n d en sa to ra . Przy m 3- 
szynach z k o n d en sac ją  p iec do og rzew an ia  pow ietrz3 
p racu je  jako skrap lacz w stępny . Poniew aż większość 
zakładów  p rze ró b k i d rew na używ a m aszyn parowych- 
p rze to  wyżej p o d an e  m etody  ogrzew ania m ogą by*- 
z łatw ością za s to so w an e . Z a  mało się  zważa na to. 
że para od lo tow a ty ch  silniczni zaw iera je szcze  duż° 
ciepła, m ogącego być w yzyskanem , podnosząc te m- 
sam em  zyskow ność p rzed sięb io rs tw a. Nie poleca si? 
za te m  ogrzew ać su sza rn ię  parą św ieżą tam , gdzie p r3'  
cu ją  m aszy n y  paro w e. Z agrzanie bowiem  powietrza- 
p rzeznaczonego  do suszen ia , je s t  niem al bezpłatne, 
jeżeli z a s to su je  się  parę odlotow ą i sk rap lan ą . P ie£ 
do ogrzew ania pow ietrza w łącza się  przy m aszynach 
z k o ndensac ją  m iędzy cy linder niskoprężny a s k r a p la j  
tak, że  p racu je  jak o  skraplacz w stępny. Skraplanie 
odbyw a się p rzez to łatw iej, pon iew aż p raca  pom py 
pow ietrznej je s t  m niejsza. Skraplacz tra c i o tyle mnie) 
pracy, o ile p iec do ogrzew ania p o w ie trza  po trzebu je 
go  n a  rozg rzan ie . P iec  do  ogrzew ania pow ietrza 
um ieścić  można w szędzie, naw et przy suiicie, zabiel"3 
w ięc m ało m iejsca.

M iędzy cylindrem  a piecem  do ogrzew ania P°" 
w ietrzą w łączyć należy O dtłuszcznik, aby zapobie32 
zabrudzen iu  p ow ierzchn i ogrzew anej. Piec do ogrze­
w ania p o w ie trza  je s t tak zbudow any , że w iąska ru r d3 
się  ła tw o  w yciągnąć. C iepłotę pow ietrza  i jego ilość 
m ożna ła tw o  regu low ać w pew nych  granicach, dosto­
sow ując zarów no jedną jak i d rugą d o  d rew na, m aj4' 
cego być suszo n y m . W en ty la to r ciśn ie  albo  ss ie  po­
w ie trz e  przez ten  piec, o d d a jąc  go dalej su sza rn i.

S u szen ie  o dbyw a się w sp o só b  n astępu jący : 
M aterja ł m okry w k ład a  s ię  pod p rąd  pow ietrza , odlo­
tow ego, a gdy nagrzeje  się  do tem p era tu ry  takiej, i* 
w oda z  niego zacznie parow ać, pow oli p rzesuw a sR 
w cieplejsze w arstw y  pow ietrza, w y ch o d ząc  o s ta tec z ­
n ie z tego  kanału jak o  już całkiem  su ch y  tow ar. W  tyn1 
ce lu  u k łada s ię  m aterjał m ający być su szo n y m  na wą- 
gonetce , posuw ającej się n a  szynach . O d d z ia ły w a n i 
ap a ra tu  je s t naturaln ie  za leżne od ilości ciepła zaw ar­
tego  w parze od lo tow ej a lb o  sk rap lanej, a w ięc też od 
sp o trzeb o w an ia  pary  przez m aszynę. Daleko sk u tecz­
niej działa piec do ogrzew ania pow ietrza, jeżeli otrzy­
m uje pobocznie parę, co  jed n ak  w tedy m oże m i^  
m iejsce, jeżeli ch o d z i o  m aszynę dw ucylindrow ą albo 
o m aszynę parow ą prężną. Tym  m aszynom  zabierać 
m ożna z  zb io rn ika  bez jak iegokolw iek  uszczuplen i3 
pew ne ilości pary  o 2 atm . ciśn ien ia . C ylinder nisko­
prężny d o sto so w an y  będzie w takim  razie do z m ie n n i 
zaw artośc i w te n  sposób , że m iarkow nik  ciśn ien i3 
au tom atycznie reguluje zaw artość. Jeżeli się  zabiel"3 
za dużo pary  z zb ieracza, w ów czas m iarkow nik  ciśnie­
nia n a s ta w ia  au to m aty czn ie  zw ro tn ię  e ilindra n isko- 
prężnego n a  m ałą zaw artość tak, że w  zbieraczu je®* 
niem al zaw sze ró w n e ciśn ien ie . C y linder zaś w yso '  
prężny m usi być o d p o w ied n io  w iększy jak przy ma-; 
sz y n a ch  n ie oddających  pobocznie pary. Ilość m ogąc^ 
być zabranej do ogrzew ania pary  je s t  ograniczona- 
m oże być jed n ak  o 2— 3 razy  w iększa niż ilość zuży^ 
w ana p rzez  m aszynę sam ą. .

Jeżeli zapo trzebow an ie  pary  na  ogrzew anie JeSt 
w iększe od ilości m ieszczącej się  w zbieraczu, np. p f ^  
m ałem  obciążen iu  m aszyny, na ten czas  au tom atyczny



RYNEK DRZEW NY. NR. Ol. 5

Wentyl redukcyjny przepuszcza świeżą parę do zbiera­
cza tak, źe jak ilość tak i prężność pary pozostaje bez 
zmiany. Jeżeli m aszyna nie pracuje, w ów czas ten ' 
Wentyl dostarcza całą parę.

SPRAWOZDANIA HANDLOWE.
RyNKI KRAJOWE 

W yniki s p rz e d a ły  d rew na  uży tkow ego  i op a ło w eg o  
w n a d le ś n ic tw a c h  pań stw o w y ch .

N ad le śn ic tw o  P ań stw o w e W ło szak o w ice  D. L. P. P o zn ań . 
Licytacja w dniu 4. sierpn ia  1927 r.

Dąb szczapy opalowe za mo. 13.00 zł
O sika szczapy opalowe 
S osna III kl.

.. IV
„ szczapy opalowe 
„ wałki opałowe

N ad leśn ic tw o  P ań stw o w e  W ejhe row o  D. L. P. T o ru ń . 
Licytacja w dniu  5. sierpn ia  1927 r.

za m*

za mp.

13.00
10.00 
24.85 
18.25 
11.83

8.47

Dąb za m*

Buk

IV kl.
V „

wałki użytkowe 111 i IV kl. za mp. 
gałęzie 1 kl.
V kl.
szczapy opałowe 

„ wałki opałow e
„ gałęzie I kl.

B rzoza szczapy opałowe 
Św ierk 111 kl.

IV „

24.70 
17 95 

8.25

zł

II 2.00 II
. za m* 13.04 II
za mp. 7.63 II

n 7.50 >1
»» 2.60 II
»» 5.00 II

za m s 15.07 II
II 14.07 II

S osna 1 kl.„ U „
HI ..
IV „

„ szczapy opałowe 
,, wałki opałowe 
„ gałęzie I kii

za mp.

37.30
30.33
24.87
15.03
7.31
5.40
2.19

zł

LW ÓW , 6. 8. Na rynku drzew a tartego  duże 
zainteresow anie na materjały sosnow e przy tendencji 
silnej. Sosna budowlana 10—10.50 d., m aterjał s to lar­
ski nieobrzynany 16— 17 doi., brusy angielskie 11 doi. 
na eksport. W dębinie niema tranzakcji.

LW ÓW , 6.8. Na ostatn ich  przetargach we L w ow ­
skiej Dyr. Lasów Państw owych uzyskano następujące 
ceny za 1 m 3. W nadleśnictw ie Rachin jodła i świerk 
13—28; nadleśn. Niepołomice sosna 2 2 —34.25—40.50 
—4.'}; nadleśn. Zubrzyca—świerk i jódła 15.15—32.50; 
nadleśnictw o Pieczeniżyn -d ą b  80 T artak  Kępa—Roz­
w adów  bale sosnowe 81, deski odziom kowe sosn. 
I klasy 161 loco stacja; nadleśn. M ichota świerk i jodła 
30%  ponad  taryfę. (A. W).

N otow ania oficja ln ej G iełdy Z bożow ej w Poznaniu: 
Cena za 100 kg. netto franco stacja załad., ładunki 

całow agonow e, dostaw a natychm iastow a.
dnia 8. 8. na ż y t o :  r., 1927 36.00 — 37.00 zł.

N o to w a n ia  d e w iz  z  d n ia  9 . s ie r p n ia  1927 r .
Obsługa radiotelegraficzna P. A. T-lcznej.

---
Nowym

JorkuDewiza

St
op

a
dy

sk
on P a ry te t 

w zł
Notow ania

za
w War­
szaw ie

G dańsku B erlinie Londynie Paryxu Pradze Zurychu Wiedniu

W a rs z a w a ................... 8 100 zł __ 57,77 — — — 58 79,48

■?0* n a ń ................... ... . 8 — 100 zł -- — — —“ —

S ^ańsk  ...................... 6 113.00 100 Gd. gid. -- — — — ---
Berlin ................ 6 123.45 100 R.M. --- — — — --- — 123,— 168,50

[*el8i « ....................
B u k a re s z t...................

57 ,
6

72.07
100

100 fr. belg. 
100 1. z —

__ ---
355,00

---
72,17%

3,22
98,51

4,40
123,826 90.67 100000 k. w. — -- — — -- — -- 90,55

fjolandja . . . . . . . .
Kopenhago ................
j-ondyn ..........................
JjOwy J o r k ....................
p * r y i .............................

3V.
5
4 ‘4 
3 ‘4 
5

208.31
138.88
25.22

5.18
100

100 gid. hol. 
100 k. d.

1 fun t ster.
1 dolar 

100 fr. franc.

358,60

43,48
8,93

35,06

25,08 —
—

—

1022,75

124,03
25,52

—

208,—
139,00
25,22

5,187s
20,33
15,39

284,03
189,50
34,45%

708,85
27,675

f> rag .. ............. 5 105.01 100 k. czesk. 26,51 — — — --- 75,65 -- 20,99%
Bzym 7 100 100 1. 48,72 — — — --- 138,75 -- 28,24 38,59

pZw ajcarja....................
S z tokho lm ...................

37,
4

100
138.88

100 fr.szw ajc 
100 k. szw.

172,43 — —
---

491,75
684,25 — 139,10

136,56 
190

W ied eń ......................... 7 72.936 100 szyling 125,95 — — — -- 638 73,05

Wi a d o m o ś c i  b ie ż ą c e

H an d el drzew ny na Ś ląsku .
Sytuacja na rynku kopalniaków naogół bez zmniany, 

^onsumeja również niezm ieniona. Ze względu na brak 
rvchu budowlanego na szerszą skalę, daje się  zauważyć na 
r?hku materjałów tartych pew ien zastój. Eksport rozwija się  
Pomyślnie. Eksportuje się  w szystkie materjały drzewne 
Materjały tarte, drzewo kopalniane oraz znaczniejsze, 
'lości drzewa okrągłego wywozi s ię  do Holandji, Belgji, 
Francji i Anglji. Do N iem iec eksportuje się  drzewo 
°krągle i kopa ln iak i ,  jak również m aterjał tarty na za­
j d z i e  specjalnych zam ówień przew ozow ych importerów  
niem ieckich . Ze względu na znaczniejszy eksport ceny  
drzewa naogół mają tendencję zwyżkową i sfery m iaro­
dajne są zdania, że zwyżka cen będzie utrzymana.

B arczatka w la sach  pod W łocław k iem .
Jak donoszą z W łocławka, państwowym lasom, 

znajdującym się pod  W łocław kiem , a obejmującym 
kilka tysięcy morgów, grozi zagłada. W las wkradła 
się barczatka.

Dotąd władze nie przedsięwzięły żadnych sku­
tecznych środków zapobiegawczych. Komisje zjeżdżają 
i przeprow adzają badania odpowiednie. Gąsienice 
zniszczyły już 750 morgów lasu. Niszczycielskiej robo­
cie barczatki starało się miejscowe nadleśnictwo zapo­
biec lepowaniem drzew , do  czego naw et przygotowano 
część lasu. Lepowanie to zarzucono, ponieważ władze 
oświadczyły, że tó  prymitywny i n iew ystarczający śro­
dek. Z końcem  sierpnia mają władze odnośne wypo­
wiedzieć bezwzględną walkę barczatce i postanowiono 
truć  gąsienice arsenienem  wapna.
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K A LEN D A RZ. TERM INOW Y
SPrtZEim ŻY DREWNA ZARZĄDÓW LEŚNYCH,

  _________w Di...Vis Dfir*rvm.

S =  su b m is ja  
L =  licy tac ja  
W =  z w olne j ręki

o g ła s z a ją c y c h  s w e  s p r z e d a l e  w  R y n k u  D r z e w n y m .

Termin

d n ie

12.VII1.27.

13.V1I1.27. 

16.VI1I.27.

M ie j s c o w o ś ć

(lokal sp rz e d a ż y '

w . =  W o |e -  
w d d z trv o

d . =•- D y r e k c ja  
L e a d w  P a A i tw .

Rodzaj
drewna

Ik lasa

Dłużyce 

sztuk | m8

K o p a ln ia k i  
i in n e  

u ży tkow e

I  "»P-

°  £  c s
* 2.
2  *> Q.

Q  o

B liższe
szczegóły 

o g lo -

mp.

a z e -
n i e

Nr.

U w a g i

17.VI11.27.

1200

11«o

,1 0 0

12oo

1400

1106

1130

1130

1400

D. L. P . B ia łow ieża  
(k a n c e la r ja )

N ad leśn ic tw o  R ydzyna 
(k a n c e la r ja )

P a ń stw . N. P rzew o d n ik  
(k a n ce la r ja )

D. L. P . B iałow ieża  
(k a n ce la rja )

D. L. P . R adom  
(k a n ce la rja )

P a ń s tw , N ad l. O s ie c zn o  
(k a n ce la rja )

P a ń s tw . N ad l. T rze b c in y  
(k a n ce la r ja )

P a ń s tw . N ad l. M ochy 
(k a n c e la r ja )

D. L. P . R adom  
(k a n c e la r ja )

18.V111.27.

19.V11I.27.

20.V1II.27.

22.V1U.27.

23.V1I1.27. 

28.V11I.27

3. IX. 27.

1100

1100

1000

1 0 3 °

1,45

1100

1300

119°

900

1100

d . - białow .

w. - pozn . 

d .- b y dgoska  

d . - białow . 

d. - rad o m .

P a ń s tw .N a d l.  B olew ice
(k a n ce la r ja )

P a ń s tw . N ad l. S a rn ia g ó ra  
(k a n ce la ria )

P a ń s tw . N. W łoszczow a 
(k a n ce la rja )

P a ń s tw . N ad l. O sie  
(k a n ce la rja )

P a ń s tw . N ad l. L ipuszcz  
(k a n ce la r ja )

P. N. T rzeb c in y  (lo k al p.
M ie le u sk ie g o , Ł ąż ek ) 

P a ń s tw . N ad l. Ż o łądow o 
(k a n ce la rja )

D. L. P . Ł uck  
(k a n ce la r ja )

P a ń s tw . N adl. O siek  
(k a n ce la r ja )  

P a ń s tw .N a d l. S a rn ia g ó ra  
(k a n c e la r ja )

P .N . P rz e w o d n ik  (o b e rż a  
G ro szk o w sk i, P rzew o d n . i 
D. L. P . Lwów 

(k a n c e la r ja )

jo d ła
so sn a

św ierk
buk

d . - to ru ń sk a  

d .- bydgoska  

d . - pozn. 

d . - rad o m

d. - lw ow ska 

d.- b y dgoska  

d .-  rad o m , 

d.- by d g o sk a  

d. - to ru ń sk a  

d.- b y dgoska  

d.- b y dgoska  

d. - łu ck a

d.- bydgoska  

d.- b y dgoska  

d.- b y dgoska  

d . - lw ow ska

M V

\

so sn a

so sn a

jo d ła
so sn a

buk
dąb

so sn a

so s n a

1-1V

I-1V

so sn a

so sn a

so sn a

I-IV

1-1V

I-III

I-IV

I-1V

87 996 L

1192,83 86 986 S

4876 3675,18 564,09 681,- 90 1026 s

2610,— 10140,- 88 1004 L

3447,86
144,76

15,54 88 1007 L

2443 1329,05 4898,93 1502,20 89 1015 5

3142 2579,65

1020,88
1067,70

250,16
185,70

6468,03

12373,

86

90

89

87

985

1034

1016

995

S 1

s  I

L

L

3050 2138,— 2380,69 89 1011 S

654,92 88J1010 L

1543 943,74 90 1025 S

1268 1024,99 88 1001 5

4000,- 4000,- 90 1030 L

252,64 90 1027 S

1533,— 87 998 L

911 710.3Ć 283,16 6250, 9( 1028 S

3113 !?295,S( 173,43 9(11024 5

48 657 L

87 i 997 L

i a  42364,25 k g  o c t a n u  W»P , 
4463,25 k g  spirit. "’• ‘L . 
126341,21 k g  s m o ły  d rz e w  
i 123709,- k g  w ę g la  d r * '

m w y uz i c i z .  1 jruuiu--
u ż y tk .  t r z c in y  w  |e z lo r a  
f la k a ln y c h .

ich

i 1957 sz t  d r ą g ó w  so s"1
aaS

i 1023 lag  b in d r y  s o s n . .  °  
s x t .  p o d k ł .  d ę b . .  42 » 
ś l lp r ó w  s o s n . .  1808 t r»  
w a jc k  s o s n .

n a  d rew n o  u iy tk . i 0 Pd*‘
w  c e lu  s p r z e d a ż y  d r e * " 1* 

n a  p n iu .

R e d ak to r o d p o w ied z ia ln y  za d z u t T ^ n k u  D rzew n eg o  Jó z e f  Z ió łkow ski, z a  d z ia ł  o g ło sz eń  i a d m in is tra c ję  w ydaw nictw a E d m u n d  B a^»

1006

„ D R Z E W O “ Tow. Akc.
POZNAŃ " ul. Rzeczypospolitej 9
T elefon: 1759,1760 - Adr. telegr.: D rzew o-Pozneń

Tartaki, Fabryka mebli, drzwi i okien, 
Drzewo na wyrób celulozy, 
Kopalniaki.
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O G Ł O S Z E N I E
Tartak Towarzystwa Żegluga Wisła -  Bałtyk w Tczewie

znajdujący się na brzegu Wisły, z własną bocznicą kolejową, i t n e y i t h u j i  ka*,dsj śSośB

drzewa do przetarcia, heblowania i szpuntowania.
1042

Ż egluga W isła  — B a łłfk
Spi z O; O; TczeW.

Poszukuję dla mego p rzeds ięb io rs tw a le śnego  na 
Kresach W schodnich dwóch zdolnych i godnych zaufan ia

£ szczególnie dobrą znajomością obróbki “drewna olchowego; 
jesionowego, osikowego. W rachubę wchodzą jedynie oby­
watele Rzeczypospolitej Polskiej wzgl. Woln. Miasta Gdańsk. 
Oferty proszę złożyć z podaniem wymagań co do pensji, 

referencji oraz odpisy świadectw, pod adresem [10.39

ł. ]. M m li .  Slafed-Wnnza. iHfth. 98; 
  .

Przetarg
J1® sprzedaż 1420 m s drew na  użytkowego różnych  ga­
c k ó w  (dąb, buk, jodła, brzoza, osika i o lsza)  z Nad- 
^ h i c t w a  S uch ed n ió w  odbędz ie  się  dnia 22. s ierp n ia  b. r.

fiodz. 12-ej w lokalu N adleśnictw a Suchedniów , 
ju Informacji udziela Dyrekcja L. P. w Radom iu oraz 

adleśnictwo Suchedn iów .
D yrekcja Lasów  P aństw ow ych

1041 R a d o m iu ,

Osnowy I o m  odziomkowy i s l o t ó i
52 mm, 40 mm i 26 mm i b o k i b e z  s ę k ó w  26 mm 

ii sprzeda kilka wagonów .g™

! N  B a rc iy fek i i M a ,  S S S ł  S S S S J S « 7 ,

w szelkie drzewo liściaste pierw szo­
rzędnej jakości w stanie okrągłym 9

i tartym, jak:

dąb - klon - buk 
jesion - brzost 
grab - akację 

lipę

brzozę - topolę 
osikę - orzech 
olchę - gruszę 

i wiśnie.

Otto Zweigenthal Co.
Hurtowy Handel  Drzewa

PRAG II, Vaclavske nam. 63. Toi. 22717.

kujłuie sińle W
Frankfurt (Odor) 

( Sfiftsplatz 10.

i s w B a M a H n n M M K '

[ S f o w n i k

P is z H k D je n y
s t a łe g o  d o s ta w c ę  h a

iuthy sosnowy mateiiał 
ofliioiowy 1 1 . * *

16 do 40 mm grubości wyso­
kiego .gatunku, absojutnifl 
czysty, beż pinizpy, oraz:

16 do 30 mm grubości bez 
sęków, czyste i bez sinizny.

Oferty prosimy skierować do

„Htynotwóini" Iow. Bit.
Wytwiml liaszp Hlłyńskitii
R o g o ź n o ,  W lk p .

Sosnowe Podkłady
(c io s a n e )

profilu pruskiego, I i II kl. 5 0 0 0  s z t u k  do natychmiastowej 
dostawy poszukiwane. Łask. oferty pod N r. 1 0 3 3  do 

Administracji Rynku Drzewnego.

E p w r

Ł e ś n i c z i j
ii Ć f t tó . i  C5

polsko-niemiecko-
francusko angielska. 

C en a  z a sa d n ic z a  4 z ło te .

II. Część:
francusko-polska, angiel­
sko - polska, niemiecko- 

pclska.
Cen* żflUŚnr.kza 8 z ło ty ch . 

Przyjmuje zamówienia:

Administracja 
Rynku Drzewnego
Poznań, W. Garbary 20.

W razie zmiany mnożnika 
Związku Wydawn. Polsk. 
zastrzega się zmianę ceny

Ca 8 0 0  m 3

tartych blohów sosn.
( to w a r  jasny) 

w  g r u b o ś c ia c h  t 1012
Przeciętna dług. (D. L.) 4,50—5 m.

19 — 26 — 32 — 40 — 42 — 45 — 63 — 76 m/m 
30 — 30 — 60 — 160 — 170 — 120 — 80 — 15 m«.

Przeciętna szer. (D. B.) i
20 — 22 — 25 — 35 — 36 — 38 — 40 — 45 c/m.

Ca 4 0 0  m 3

boczftów sosnowych
(A s tre in e  S e i te n )

Przeciętna dług. (D. L.) 3,50—4 m.
19 — 26 — 38 m/m 

200 — 120 — 80 m‘-
Przeciętna szer. 20 — 25 — 29 c/m.

p o s ia d a  n a  sk ła  zi tar tak :
ar. M a l o w a n i e c  i s k a

S ta c ja  K i w  e  r  c  e  (Wołyń).
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Zawiadomienie.
W porozumieniu z Wielkopolską Izbą Rolniczi 

Wydział Leśnictwa w Poznaniu, dostarczamy

siarczan miedzi
do skraplania kultur

i prosimy o łaskawe spieszne zamówienia. Warunl 
dostawy podamy odwrotnie na zapytanie.

Histmja Rynki Dimntp I PiitMi Lnśnittns
Poznań, W ielk ie Garbary 20.

Z W E I G  i L E S C H N I T Z E R  handel drzew a, KATOWICE
p. a.  f i rm a  K O T Z1A S i S k a . ,  K A T O W IC E ,  ul.  M ły ń s k a  16

K u p u j ą  s t a l e  D R E W N O  K O P A L N I A N E
w s t a n i e  s t o j ą c y m  i ś c i ę ty m ._______________W ,

N a d l e ś n i c z y
n a  p o s a d z i e  w e  w i ę k s z y m  m a j ą t k u  p r z e m y s ł o w o  • l e ś n y m  
z w y ż s z e m i  s t u d j a m i  l e ś n e m i  ( T h a r a n d t ) ,  w s z e c h s t r o n n ą  
p r a k t y k ą  i d o b r e m i  r e f e r e n c j a m i  z m i e n i  p o s a d ę  o d  1 -go 
p a ź d z i e r n i k a  l u b  p ó ź n ie j .  —  R e f l e k t u j e  s i ę  ty lk o  n a  p o ­
w a ż n e  s t a n o w i s k o .  —  Ł a s k a w ą  o f e r t ę  u p r a s z a  s i ę  d o  A d ­

m i n i s t r a c j i  R y n k u  D r z e w n e g o  p o d  n r .  1 0 0 9 .

WOJEWÓDZTWO POZNAŃKIE

' Państwowe Nadleśnictwo Kąty
p. Murowana G oślina 1035

sprzeda w drodze submisji poniżej wymienione ilości drewna użytkowego z cięć w roku 1927.

3w_o ■ L e ś n i c t w o O d d z . R o d z a j k l a s a s z t u k a m 5 d r ą g i s łu p y
d r e w n a sz tk . m p .

Z

1 B u c z y n a
If

86a D ą b  A V 33 5,72 z r ą b
2 t t „ B V 23 2.92 II

V 19 9,93
0,45

\  ,,
3 It II B u k  B IV 1 /
4 R a d z i m 130 D ą b  A U 1 1,14
5 i t 1t tl III 2 3,03
6 ft ff ff IV 4 3,13
7 If U — 11 V 5 0,93 £
8 ft 120 „ B III

IV
1
1

2,17
0,54

o
Jc

9 i t i t II V 3 0,82 10
10 B r z e ź n o 3 s o s n a  -j- II 1 1,03
11 • I fi II 111 2 1,47

1,13
3
p.

12 Dł. G o ś l i n a 59 s o s n a 11 1
13 Ł o s k o ń 53b t. t III 3 1,79 O
14 ft 11 n  n IV 2 0,69 £

104 V
8215 S t a r c z a n o w o 105 D ą b

tl
II tm

16 ft if III
IV

T J 70
2 >

17 R a d z i m 134 B r z o z a V 6 2,41 •N

18 II ca ły S o s n a II 28 33,76 .U
19 t l r e w i r II III 125 84.14
20 I t ff II IV 237 74,25

2,34
30,99

U
N

21 ft I I „  f I
II

1
24

u

f—
22 ft t l I f  ft III 137 94,42
23 If tt II II IV 172 62,80
24 c a ł e  n a d l e ś n i c t w o  i S o s n a k o p a l . 3731 512,79

t o  L e ś n .  Dł.  G o ś l in a 59 I
II

74,26
27,04 l o  s t e m p l a c h  3-6 m tr . d o  s z o s y  1 k im .

„  Ł o s k o ń 51 4 4 , - Iw  c a ły c h „  2  k im .., S t a r c z a n o w o 92/94 12,57 > d ł u g o ś c i a c h
„  R a d z im

cały S o s n a I
354,92 dostać Wargowo 6 kim

25 R a d z i m 3726 tt r e w i r II 11 19427

28

fl

1
O ls z y n o

tl

tf

tt

tl t

111
II

III

159
6
3 }29 151,152 S o s n a II 1830 II u II Ul 41

P i s e m n e  o f e r ty ,  n a l e ż y c i e  o s t e m p l o w a n e ,  w z a l a k o w a n y c h  k o p e r t a c h  z n a p i s e m  „ S u b m i s j a  
n a  d r e w n o  u ż y t k o w e "  n a l e ż y  s k ł a d a ć  w n a d l e ś n i c t w i e  d o  d n ia  23. b m . g o d z in y  i 1 - te j .  O t w a r c i e  
o f e r t  n a s t ą p i  t e g o  d p i a  o g o d z .  11 - te j  w k a n c e l a r j i  n a d l e ś n i c t w a .

C e n ę  n a l e ż y  p o d a ć  w z ł o t y c h  i d z i e s i ą t k a c h  z ł o t e g o  l i c z b a m i  i s ł o w a m i  z a  1 m s m p .  
w zg l .  s z t u k ę  o s o b n o  z a  k a ż d y  lo s  i k l a s ę ,  p r z y t e m  o ś w ia d c z y ć  s i ę ,  ż e  o f e r e n t o w i  z n a n e  s ą  w a r u n k i  
s p r z e d a ż y  o b o w i ą z u j ą c e  w l a s a c h  p a ń s t w o w y c h  i u z n a j e  j e  b e z  z a s t r z e ż e ń .

N a d l e ś n i c t w o  z a s t r z e g a  s o b i e  p e w n e  r ó ż n i c e  w m a s i e  o r a z  z a t w i e r d z e n i e  D y r e k c j i  L a s ó w  
P a ń s t w ,  w P o z n a n i u .  N adleśnictw o Państwow e.

Fachowiec drzewny,
l a t  21, p o s z u k u j e  p o s a d y  w t a r ­
t a k u  lu b  p r z e m y ś l e  d r z e w n y m ,  
n a j c h ę t n i e j  w W oj.  P o z n a ń s k i m ,  
o d  z a r a z  l u b  p ó ź n ie j .  Łaskaw® 
o f e r t y  u p r a s z a m  d o  A d m .  Ryli ' 
k u  D r z e w n e g o  p o d  n r . 103*»«

Wałków grabów.
( / )  18— 25 c m  b e z  s ę k ó w ,  cięji® 
1926/27 d o  n a t y c h m i a s t o w e j  do- 
s t a w y  p o s z u k u j e  1®3

„CARROSIN" T. A.,
f a b r y k a  g u z i k ó w

P O Z N A Ń ,  u l i c a  W e n e c j a A s k a  n r . I i / W *  

F ACHOWIEC D RZ E W N Y
m ło d y ,  ż o n a t y ,  o b z n a j m i o n y  d o '  
k ł a d n i e  z e  w s z y s t k i e m i  p racam * 
w  z a k r e s  t a r t a c z n i c t w a  wcho* 
d z ą c e m i ,  p o s z u k u j e  s to s o w n e )  
p o s a d y .  Ł a s k .  o f e r ty  uprasz® 
s i ę  n a d s y ł a ć  d o  A d m .  Rynki* 
D r z e w n e g o  p o d  N r .  1 0 1 3 .

F achow iec
k tó ry  u c z y ł  s i ę  2 l a t a  w w ię k s z e j  
f i rm ie  h a n d l u  d r z e w a  m a  chCc 
p o z n a ć  s i ę  z p r a c a m i  t a r t a ­
c z n e m u  Z g ło s z e n i a  d o  A d m i ­
n i s t r a c j i  R y n k u  D r z e w n e g o  p ° °  

N r. 1 0 2 2 .

S t a r s z y  w e r k m i s t r *
z n a j ą c y  s i ę  d o b r z e  n a  w s z e l k i e j  
m a s z y n a c h  i w y k o r z y s t a n i u  d r z e '  
w a ,  s a m o d z i e l n y  p r a c o w n i k  z d o ­
b r e m i  ś w i a d e c t w a m i  p o s z u k u j  
p o s a d y .  —  Ł a s k a w e  o f e r ty  d 
R y n k u  D r z e w n e g o  p o d  W er*  
m i s t r z .  1014

A bonujcie

i n n i  iizfw ir
w in u '  n i m

Czcionkami Drukarni Rynku Drzewnego T. z o. p. Poznań ulica Wielkie Garbary nr. 20.


